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Z dzia ła ln ośc i W ar sz aw sk ie go Klu bu Eko lo gi cz ne go%Gwałtowny rozwój ekologii i pokrewn ych jej dyscyplin biologicznych, jak również znaczny wzrost zainteresow ania prob lematyk ą ekologiczną spowodowały potrzebę stworzenia forum dla wymia ny poglądów i doświadczeń wśród biologów. Potrzebie tej wyszli naprzeciw Władys ław Gro dziń ski i Ada m Łomnicki (Uniwersytet Jagie llońs ki) powołując do życia Kra kow skie Spotkan ia Ekologiczne. Stały się one wzorem dla powstałego w marcu 1973 r. tzw. Warszawskiego- Klu bu Ekologicz- nego. Orga nizacją spotkań Klu bu -zajmują się Rom an Andrzejewski' (Instytut Ksz tałtowania Środowiska) i Zbign iew Maci ej Gli wi cz (Uniwersytet Warszawski), a ich . ••■zadaniem jest m. in. przyjm owanie zgłoszeń refer atów , rozsyłanie zaproszeń do zainteresowanych osób i insty tucji , jak również kierowanie dyskusją podczas semina- ri-um, przestrzeganie czasu wygłaszania refe ratu oraz dbanie o zachowanie niekrę- pując ej płaszczyzny wymiany poglądów (np. nieużywa nie tytułów naukowych). Zebrania Klubu odby wają się tradycyjn ie c-o drugi piąte k o godz. 1755 w sali Klubu Pracown ików Uniwe rsytetu Warszawskiego. W -czasie dwugodzinnego seminarium uczestnicy wysłuc hują ok. 30-minutowego refe ratu , po czym następuje krótka przerwa, która pozwala zebranym nie tylk o na ochłonięcie po naukowych emocjach , ale także na nabranie sił przy kawie i ciastk ach do dalszej dyskusji .Tema tyka referatów dotyczy różnych zagadnień ekologicznych, przy czym termin: ekologia rozumiany jest tu w szerokim tego słowa znaczeniu. Referentem może być każdy, kto zgłosi chęć zaprezentowania swoje j pracy lub przedstawienia poglądów na ogólniejszy tem at i poddania ich pod dysku sję na forum Klu bu. Po dyskusji referent ma prawo do 10-minutowej wypow iedzi, w której ustosunkowuje się dodyskusji i podsumowuje spotkanie. Do tra dyc ji Warszawskiego Klu bu Ekologicznego zaliczyć należy księgę pamiątko wą, w której uwiecznione są nazwiska referentów oraz tytuły ich referatów, jak też wpisy wszystkich gości uczestniczących w kole jnych seminariach.
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256 K R O N IK A N A U K O W A

W ciągu dwuletniej działalności Klubu wygłoszono do chwil i obecnej 28 refe
ratów , przy czym należy podkreśl ić, że były one pod względem zagadnień w nich 
poruszanych bardzo różnorodne. Włodzimierz Michajłow omówił np. rolę ekologii 
w real izac ji zagadnień programu MAB oraz udzia ł Polski w tym programie. Dwa re 
feraty poświęcone były modelowaniu w ekologii. W jednym z nich Adam Łomnicki 
(Uniwersytet Jagielloński) zają ł się ekologią teoretyczną, w drugim Ryszard Bohr 
(Uniwersytet Mikołaja Kopernika , Toruń) przedstawił uniwersalny model funkcjono 
wania systemu od poziomu molekularnego po biosferę . Najwięcej jednak ref era tów
poświęcono problemom p opulacj i i ekosystemów (20 refe ratów).

W grupie refera tów dotyczących populac ji znalazły się bardziej ogólne, jak np. 
Romana Andrzejewskiego '(Ins tytut Ksz tałto wan ia Środowiska), w którym auto r 
przedstawił kilka uwag o aktualnych problemach ekologii populacji zwierzęcych, jak 
i szczegółowe, np. Bron isława Cymborowskiego (Uniw ersyte t Warszawski), który por u
szył sprawę wpływu czynników środowiska na dobowe rytm y aktyw ności zwierząt. 
Często zajmowano się zagadnieniami regulacji liczebności popu lacji zwierzęcych. 
I tak Lucyna Andrzejew ska (Ins tytu t Ekologii PAN) rozpat ryw ała pewne problemy
regulacji liczebności na przyk ładzie roślinożernego owada Operophtera \brumata L., 
a Michał Kozakiewicz (Uniwersytet Warszawski) omówił regu lacy jny cha rak ter mi
gracji. Ciekawe podejście do spraw populacyjnych przedstaw iła Krystyn a Kisielew
ska (Zakład Parazytologii PAN) tra ktująca pasożyty jako wskaźniki procesów eko
logicznych zachodzących w popu lacjach gospodarzy. Poruszano także problem bazy 
pokarmowej dla populacji jelenia w lasach polskich , który zrefe rował Ryszard Dzię- 
ciołowski (Insty tut Badawczy Leśnictwa). Władysław Grodziński (Uniw ersyte t Jag iel
loński) nato miast omówił energetyczne koszty utrz ymania populacji zwierzęcej w 
warunkach natura lnych w świetle najnowszych, metodycznych osiągnięć bioenerge
tyki amerykańskiej.

Na uwagę zasługuje fakt , że coraz częściej mówi się o popu lacjach roślinnych. 
Próbę takiego trak towania zbiorowisk roślinnych podję ła Ewa Symonides (Uniwer
syte t Warszawski), omawiając zjawiska populacyjne u roślin wyższych. Wyróżnianie 
takich cech populacji jak str uk tura i organiz acja w przypadku roślin jest jeszcze 
sprawą kontrowersy jną, jednakże zasługującą na uwagę, toteż z zainte resowaniem
wysłuchano refera tu Kazimierza Zarzyckiego (Insty tut Botan iki PAN, Kraków), który 
omówił stosunki płci w popu lacjach roślinnych.

W ostatnich latach intensyw nie zaczęła rozw ijać się ekologia człowieka. Na ze
bran iach Klubu Ekologicznego czasem też dyskutuje się o zjawiskach populacyjnych
zachodzących w zbiorowiskach ludzkich, a jedno z takich zebrań całkowicie poświę
cone było tym zagadnieniem. Napoleon Wolański (Ins tytu t Ekologii PAN) przeds ta
wiając na nim wyniki swych wieloletnich badań, omówił zjaw iska rozwoju i re 
gresu cech gatunku Homo sapiens w zależności od środow iska biogeograficznego 
i społeczno - ekonomi czn eg o.

Dużym zainteresowaniem wśród ekologów cieszą się zagadnien ia związane ze 
struk tur ą oraz funkcjonowaniem ekosystemów i problemom tym poświęcono w Klu
bie wiele refe rató w teoretycznych i mate riałowych . Do ważnych ujęć zagadnień 
teoretycznych, dających często nowe spojrzenie na sprawy już znane należą refe raty : 
„Jednorodność struk tur y fitocenozy” Władysława Matuszk iewicza (Uniwersytet War 
szawski) i „Homeostaza biocenoz” Przemysława Trojana (Instytut Zoologii PAN). 
Tem at często poruszany na forum Klubu, 'to rola zwierząt w funkcjonowaniu eko
systemów. I tak np. Kazimierz Petrusewicz (Instytut Ekologii PAN) omówił rolę 
roślinożerców w ekosystemie, podk reśla jąc przewagę ich konsumpcj i nad zapotrze
bowaniem pokarmowym, natomiast Roman Ter til (Uniwersyte t Jagie llońsk i) ana li
zując znaczenie norn ika polnego w uprawa ch pszenicy, zwrócił uwagę na stym ula-
cyjną rolę roślinożerców dla prod ukcji rośl inne j. Anna Kalinowska (Uniwersytet 
Warszawski) przedstawiła wyniki swojej pracy dotyczącej mechanizmów reg ulu ją-
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cych tempo obiegu biogenów w ekosystemie, podkreś lając rolę zwierząt w proce
sach kumulowania niektórych pierwiastków.

Na zebraniach Klubu Ekologicznego poruszana była również sprawa wzajem
nych oddziaływań pomiędzy różnymi populacjami i ich roli w sposobie funkcjono
wania ekosystemu. Z zainteresowaniem wysłuchano referatów: Bohdana Pisarskie 
go (Instytut Zoologii PAN) o konkurencji pomiędzy bliższymi i dalszymi grupami 
taksonomicznymi, Blandyny Kociszewskiej-Wasilewskiej (Instytut Rybactwa Śródlą
dowego) o regulacji wśród bezkręgowców i kręgowych drapieżców w biocenozie 
stawu, oraz Ryszarda Chrósta {Uniwersytet' Warszawski) o procesach inhibic ji bak
terii przez glony w ekosystemach wodnych. Zagadnienia te są ważne z punk tu wi- • * •
dzenia bioenergetyki i produktywności ekosystemów. Konkretnie o produktywności 
mówiło się na przykładzie trawników w warunkach Warszawy, co przeds tawił w 
swym referacie Henryk Zimny (Akademia Rolnicza, Warszawa).

Ostatnio coraz częściej w gronie ekologów, a więc także na seminar iach War
szawskiego Klubu Ekologicznego mówi się o ochronie środowiska naturalnego, o zmia
nach w środowisku powstałych na skutek ingerencji człowieka i eksploatowania za
sobów przyrody. Ciekawe zagadnienia w ramach tego tematu poruszyły w swym 
referac ie Ewa Cielecka i Danuta Jędraszko (Uniwersyte t Warszawski) przedstawiając 
wpływ zabiegów ochrony gatunkowej na funkcjonowanie biocenozy. Dla prawidło
wego przeprowadzenia zabiegów ochrony konieczne stało się m. in. znalezienie od
powiednich wskaźników zatrucia środowiska. Problem ten został przedstawiony w 
referacie Kazimierza Dobrowolskiego {Uniwersytet Warszawski) pt. „Główne pięt ra 
troficzne jako wskaźnik zatrucia środowiska”. Pewnego rodza ju wskaźnikiem synan
tropizacji i urbanizacji terenów jest skład gatunkowy i sposób rozmieszczenia orga- 
nizmów. Na zjawisko to zwrócił uwagę Maciej Luniak (Instytut Zoologii PAN) w re
feracie pt. „Zespoły ptaków w środowiskach zurbanizowanych i ich rola w środowis
kach silnie zmodyfikowanych przez człowieka”. Niszczycielska działalność człowieka 
została poddana krytyce w referatach Kazimierza Tarwida (Insty tut Ekologii PAN)
pt. „Możliwości biocenologicznej interpretacji przypadków niszczenia środowiska 
przez człowieka” oraz Mieczysława Górnego (Insty tut Badawczy Leśnictwa), który
mówił o konsekwencjach emisji przemysłowych na przykładzie wytrąconych ze stanu 
swej względnej równowagi układów ekologicznych gleby. Nie zabrakło też słów 
uznania dla ludzi, którzy chronią to, co jeszcze można chronić, a rekul tywują to, co
zostało już zniszoone. O możliwościach i efektach reku ltywacji mówił Jan Siuta (In
stytu t Kształtowania środowiska) w referac ie pt. „Pewne aspekty degradacj i i reha
bilitacji środowiska biologicznego”.

Rozległej tematyce zagadnień podejmowanych na kolejnych seminariach War
szawskiego Klubu Ekologicznego, rosnącemu zainteresowaniu ekologią wśród biolo
gów oraz bardzo dobrej organizacji spotkań i przyjemnej, kameralnej atmosferze 
dyskusji zawdzięczać chyba należy dużą i niesłabnącą frekwencję na każdym z pro
ponowanych spotkań Klubu. Średnio w zebraniach klubowych uczestniczy około 60
osób, a liczba ta ostatnio wzrasta , przekraczając coraz częściej przewidywania orga
nizatorów oraz pojemność sali klubowej. Wśród gości Klubu znaleźć można pracow
ników wielu warszawskich placówek naukowych. Goszczą na spotkan iach klubo
wych przedstawiciele Instytutu Ekologii PAN, Insty tutu Zoologii PAN, Insty tutu
Badawczego Leśnictwa, Insty tutu Kształtowania Środowiska, Polskiego Związku Ło
wieckiego a także wielu wyższych uczelni: Uniwersytetu Warszawskiego, Akademii 
Rolniczej, Wojskowej Akademii Medycznej i in. Nie brak również gości spoza War
szawy, np. przedstawicieli Instytu tu Sadownictwa ze Skierniewic, Ins tytu tu Uprawy, 
Nawożenia i Gleboznawstwa z Puław, Uniwersytetu Jagielońskiego z Krakowa, Za- 
kładu Badania Ssaków PAN z Białowieży, jak również gości zagranicznych. Oprócz
osób zawodowo zajmujących się ekologią Warszawski Klub Ekologiczny gościł nau-
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kow ców nie związany ch bez pośrednio z tą dz ied zin ą wiedzy , np. geog rafów (Ins ty tu t 
Ge ograf ii UW), chem ikó w (Ins ty tu t Chem ii Przemy sło we j) i in. W gron ie sta łych
bywa lcó w zebrań klu bowy ch nie zabrak ło również stud en tów Wydzia łu Bio log ii UW, 
co wyd aje się być szcz ególnie cenne. Sp otka nia klub ow e sp ełniają więc waż ną fu nk
cję dydakty czn ą, gdyż st w ar za ją stud en tom możliw ość zapoznania się z ak tu al ny m
sta ne m ba da ń eko log icznyc h w Pol sce i na świec ie. Mają też oni możność sk on fr on 
towa nia swoich poglą dów z poglą dami spec jal ist ów , w tra kc ie dy skus ji po wys łu 
ch an iu re fe ra tu .

Wars zaws ki Klub Ekolo gic zny prz ez , d wa la ta sw oje j dz iałaln ości sta ł się zn a
nym i uznanym wś ród bio log ów foru m do wym iany poglą dów dotyc ząc ych ak tu al -

* • . e&

ny ch osiągn ięć w ekolo gii i po krew ny ch jej dzi edz ina ch. Kilk uletnie doświad cze nia
Kr ak ow sk ich Sp otka ń Ekologiczny ch i Wars zaws kie go Kl ub u Eko logiczneg o po tw ier
dziły w pe łn i po trz eb ę org an izo wa nia teg o ty pu seminar iów pośw ięc onych biologi 
śro dowiskow ej. Ich spon tan icz ność i bra k of icj aln eg o ch ar ak te ru sp rawia , że re fe ra ty
są bardzo cie kawe a dy sk us ja ożyw ion a i ko ns truk ty wna . Dla tego też po trz eb na i po-' 
żytec zna je st ko nt yn ua cj a zebrań Wars zaw ski ego Klubu Ekologicznego w ‘takiej fo r
mie , w jaki ej od by wa ły się one dotych cza s.

A. Banach, A. Kozakiewicz, M. Kozakiewicz i A. Liro
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